                         Poetyckie pożegnania ze szkołą

Ósma klasa szybko minęła

Jakby jakaś osoba to przewinęła

Wiele było zabawnych unikalnych sytuacji

Nigdy nie zapomnimy tych akcji

Każdy ma ze szkoły tej wspomnienia

Żadna demencja starcza tego nie zmienia

Teraz opuszczamy już szkoły podstawowej mury

Żeby wejść w progi nowej szkolnej struktury

Wchodzimy teraz na inny rozdział życia

Zmieni się nasze samopoczucie i styl bycia

Nauczyciele sympatyczni  lekcje przyjemne

Działania z matematyki, ciecze z chemii mętne

Nowych ludzi poznamy kolejne chwile przeżyjemy

Jednak o przyjemności tych ośmiu lat już wiemy

Miejmy nadzieję że następne lata będą równe

Że będą z nich przyjemne wspomnienia główne

Tęsknić będziemy niemiłosiernie

Pamiętać będziemy tak samo wiernie

Nauczyciele- miejmy nadzieję- zapamiętają nas dobrze

Zapomną o naszych wybrykach może

Więc dziękujemy szkole za wszystko

Mądrych kolegów  świetne osiem lat

Nie będzie nam odejść od tego lekko

Ale w nowych szkołach też nie powinno być wad

Miej się dobrze, nasza szkoło

Niech dla innych będzie równie szałowo.

Jakub Chmielewski- 8a 
__________________________ 
Trójko kochana trójko,

Jak dobrze być twoją przyjaciółką.

Bardzo kochamy ciebie,

Jak swoją własną rodzinę.

Możemy się tu ogrzać,

I zjeść śniadanie.

Nauczyciele nas wspierają,

I dobrym słowem nas wspomagają.

Moja klasa jest cudowna,

Lubi czasem być niedobra.

Atmosfera jest wspaniała ,

A nie jak kapusta skwaśniała.

Z ochotą przechodzą codziennie furtkę szkoły,
Aby pomóc posprzątać stoły.

Kocham ciebie szkoło,

I żegnam cię na wesoło.


                                         Maria Sipół- 8a
__________________________________________________________ 

Codziennie nasza szkoła nas wita,
Każdy widzi, że jest niesamowita!
W niej się bawimy i uczymy
Oraz różne umiejętności ćwiczymy.
Pracujący tu nauczyciele
Ze wszystkich przedmiotów nauczyli nas wiele,
Poszerzyli wiedzę i rozwinęli wyobraźnię,
Pomogli nawiązać przyjaźnie.
Za to im dziękujemy
I w dalszej pracy kibicujemy!
Obowiązków dużo tam było
Ale nigdy nas to nie zniechęciło,
Nauczyciele zawsze nas motywowali,
I do dalszej pracy zachęcali.
Wkrótce opuszczamy mury naszej szkoły,
By poznać nowe żywioły.
I dalej zgłębiać tajniki wiedzy,
Jak nasi rówieśnicy czy koledzy!
                                                               Aleksander Piętka- 8a
_____________________________________________________ 

Koniec szkoły już nadchodzi

oraz uśmiech z twarzy schodzi.

Każdy z nas ma jakieś stąd wspomnienia

nie do zapomnienia. 

Osiem lat nauki prawie za nami

będziemy je wspominać latami.

Tak szybko czas mija,

a dzieciństwo nam przed oczami przemija.

Nauczyciele różnych przedmiotów nas uczą

i przy naszych błędach czasem pod nosem mruczą.

Wiele od nas wymagają,

lecz do końca roku z nami wytrzymają.

Będziemy często ich wspominali,

bo wiarę w siebie, szacunek i wiedzę nam przekazali.

Żegnaj szkoło, kochana szkoło,

trochę smutno, trochę wesoło.

Żegnamy naszych nauczycieli,

A za wszystkie te lata, kiedy opiekę nad nami mieli,

Z całego serca dziękujemy!

Natalia Adamkiewicz-8a
________________________________________________________ 

Wszystkie książki i zeszyty

kredki, gumki, długopisy 

już za chwilę będą zbędne,

bo ja absolwentem będę.

Czas tak biegnie jak szalony.

A tu nagle koniec szkoły.

Moja trójka juz nie moja 

czeka na mnie inna szkoła.

Tu zostawiam ogrom wspomnień,

które pewnie wrócą do mnie.

Klasy, sale, korytarze 

miejsca pełne fajnych wrażeń.

Żegnaj szkoło ukochana!

Będziesz zawsze w moim sercu!

Teraz czeka na mnie nowa klasa i wyzwania.

Oskar Krupiński -8a
_____________________________________________________ 

Udało się, wyszliśmy z tego cali.                                                                              

 Nauczyciele w dobre oceny nas obdarowali.                                                             
I kto by pomyślał, że osiem lat minie ot tak!                                                               
 Przez szkolny czas lecieliśmy jak ptak.                                                                      
 Kadra kształcąca jest nieźle wymagająca,                                                              
Matematyka ani fizyka nie jest nam obca,                                                                  
Angielski, niemiecki to poziom akademicki,                                                                 
A polski to postrach każdego lasisty. 

I choć wszyscy o tym wiemy,
Lecz tego nie powiemy,
Że dobrze nam było w tej szkole.

                                Kuba Toczek -8a 
_____________________________________________ 

-Ku pamięci-

Gdy dziś staję na korytarzu mej szkoły,

Staje mi przed oczyma obraz dość wesoły.

Wzorowi uczniowie bawią się, dokazują…

Widać, że w tych murach wspaniale się czują.

Przypominam sobie, że przed kilkoma laty 
nie byłem ja wcale wesoły, lecz gburowaty.

Pamiętam wspaniałe lekcje języka polskiego,
 na których poznawaliśmy nasz naród i kulturę jego.

Matematyka czasem bywała trudna, 
lecz z pewnością nigdy nie była nudna.

Angielski znałem doskonale, 
lecz na lekcjach niemieckiego czułem się jak w kanale.

W przetrwaniu tych lat trudnych pomogli mi koledzy.

Dobrzy przyjaciele…

Entuzjaści wiedzy…

Gdy wrócę we wspomnieniach do tych lat wspaniałych,
Gdy wspomnę ja czasem prześmieszne kawały,
Gdy siądę do biurka, ławki, czy stolika,
Gdy budzik rano głośno zabrzęczy…

Wspomnę na wkład pedagoga, stoika,
 który przecież tak często się męczył.

Bo bez tych ludzi, którzy własny czas i wiedzę poświęcili dla nas
Nie byłbym taki, jaki jestem dziś.

Nie byłbym gotowy przez życie z dumą iść!

Michael Anderson-8a
_________________________________________________ 

  Pożegnanie        

Tak niedawno się spotkaliśmy.

Lecz rozstania nadszedł czas.

Osiem lat minęło szybko,

Nowy rozdział zacząć pora.

Każdy z nas wybiera drogę,

Którą będzie dalej szedł.

Lecz ta szkoła, pierwsza szkoła,

W naszych sercach będzie tkwić.

I po latach, z sentymentem

Wspominać będziemy,

Te wszystkie spędzone razem dni.

                                 Sebastian Grzywacz -8a

____________________________________________ 

Droga szkoło, droga szkoło

cieszę się, że jestem z Tobą, 

wiele osób tu poznałem, 

pierwsze pasje odkrywałem, 

doświadczenia zdobywałem

oraz miło czas spędzałem. 

Twoja sala gimnastyczna

nadto piękna i praktyczna, 

z której często korzystałem, 

w której w piłkę nożną grałem

wiele lat mi usłużyła. 

Wam drodzy nauczyciele, 

za lat wytrwałości wiele

pragnę szczerze podziękować. 

Łukasz Jabłoński -8a
_______________________________________________ 

Rano wstaję, mknę przez pole,

by być pierwszym w mojej szkole.

Dużo biegam i trenuję,
za to z matmy łapię dwóje.

Na fizyce prąd, magnesy,

na sprawdzianie będą stresy.

Potem matma i pierwiastki,

znów zaświecą mi się gwiazdki.

A na polski wiersz, rozprawka,

to dopiero jest zajawka.

Na historii były spory,

po nich wojny i rozbiory.

Potem biegnę na boisko,

gdzie gram w piłkę jak panisko.

Dobrze nam w tej szkole było,

trochę żal, że się skończyło.

Lecz na pewno nie zapomnę,

wielu ludzi, wielu wspomnień.
Bartek Strecker-8a
_____________________________ 

Czas wspomnień

Kiedy mijam szkolne mury

I spoglądam tam do góry

W okna moich starych klas,
To powraca wspomnień czas.
I wspominam jak to było,
Gdy do szkoły się chodziło.
Te zabawy z kolegami

I żarciki z dziewczynami.
Też noszenie ciężkiej teczki

I wyjazdy na wycieczki.
Przypominam też sobie  nauczycieli

I tych żartownisiów albo myślicieli.
Oni otworzyli przede mną skarbiec mądrości,
Z którego będę czerpał do późnej starości.
Dziękuję ci szkoło, że było wesoło,
Gdy się do ciebie chodziło,

Choć czasem się nudziło.

Dziękuję za nowe życia drogi,

Gdy będę przekraczał tej szkoły progi.

Tobiasz Popowski
__________________________________ 
Piękne osiem lat tu spędziliśmy

Aż żal z tej szkoły odchodzić.

Wszyscy się tu dobrze bawiliśmy

I nie chcemy się za szybko rozchodzić.

Wiele przyjaźni w szkole zawarliśmy,

Sporo wspomnień z tej szkoły zostanie.

Wspólnie przez wiele lat się spotykaliśmy,

Ale przychodzi czas na rozstanie.

Byli nauczyciele gorsi i lepsi, 

Dzięki nim wychodzimy stąd mądrzejsi.

Dużo się nocami zakuwało, 

a później dobre oceny dostawało.

Pani Patyk ratować ludzi nas nauczała,

A polonistka do egzaminu przygotowywała.

Pani Wanda męczyła nas ćwiczeniami,

A pani Kłoczko matematycznymi zadaniami.

Pani Bilińska identyfikatory sprawdzała

Oraz językiem niemieckim nas katowała.

Pani Szałkowska eksperymenty nam demonstrowała

Oraz świat biologii przedstawiała.

Wszystkim nauczycielom chciałabym złożyć podziękowanie:

Za trud włożony w nasze nauczanie,

Za wytrwanie z nami na lekcjach

Oraz ciekawych wycieczkach.

Julia Bilińska -8a
_____________________________________ 

Niosę plecak pełen wspomnień

Coraz cięższy jest co dzień

Lecz ten plecak wart noszenia

Mimo tak zwanego lenia

Osiem lat już tu spędziłam

Ani chwili nie straciłam

Wśród kolegów, koleżanek lepiej mija każdy ranek

Widząc masę tych zadanek, mnożąc, dzieląc ten ułamek

Wszyscy się tu świetnie znamy

I nawzajem się wspieramy

Może i nie zawsze grzeczni

Ale staramy się być jak najlepsi

Według mnie szkoła nie musi być taka nudna

A nauka taka żmudna

Wszystko zależy od nastawienia

Szkoła nie jest tylko do uczenia

Poznałam tu wielu nowych ludzi

Takich, z którymi nikt się nie nudzi

Zawsze można na nich polegać

Pośmiać się, pogadać, pośpiewać

Anna Falkiewicz -8a

_____________________________
Kiedy miałam siedem lat,

do SP3 przyszłam pierwszy raz. 

Naszą panią w pierwszej A

była pani Dorota.

Nasza Pani jak najlepszy kamrat,

pokazała nam nauki piękny świat.

W czwartej klasie nasz nowy wychowawca

to angielskiego znawca.

Pani Wanda się zwie 

i czasem z naszą klasą trudzi się.

Wszyscy nauczyciele są bardzo mili, 

chociaż często ich drażnimy.

SP3 jest także miejscem spotkań i poznawania nowych ludzi,

spędzanie z nimi czasu nigdy się nie nudzi. 

Obowiązki szkolne mam,

dzięki którym na pewno zdam.

Pożegnania raczej nie są dla mnie, 

ale ta szkoła w głowie mi zostanie. 

Gabrysia Majek
____________________________________________________ 

    S Z K O Ł A

Osiem lat minęło jak sen.

Tutaj był nasz wielki dom.

Tu przeżyć zaznaliśmy bez liku.

Razem osiągnęliśmy cel.

Teraz żegnaj szkoło.

Koniec zadań i kartkówek,

stopni i wywiadówek,

ślęczenia nad książkami.

Czas aby poleniuchować,

poznać nieznane.

Jak się już tym nacieszymy,

to za nową szkołą zatęsknimy.

Mariusz Bartkowiak

_________________________________________________ 

POŻEGNALNY SZYFROGRAM

Towarzystwu  z 8a

Słyszysz?

przebrzmiał ostatni dzwonek

wrota 

na oścież rozwarte

wyciągają dłoń

w twoją stronę

niebiesko szaro zielono

szaro zielono czerwono

zaprasza przestrzeń

przyszłość to sztuka wyboru

prawo… lewo…

bez skosów kompromisów i złudzeń

w powidoku jasny cień

ufnej dziewczynki z warkoczykiem

i niesfornego chłopca z deską

Dla   c i e b i e  otwiera się nowy dzień

każda litera  n i e   na piasku pisana 

 dla ciebie długonoga i długopalca 

Mony Lisy uśmiechem strojna dziewczyno

 dla ciebie blondynko ze spuszczonym stale wzrokiem

radosna po lekcji nie z Werony bohaterko

i dla ciebie 

przebojowa siłaczko – eksperymentatorko w każdym calu

dziewczyno wierna swoim zwyczajom dla zasady

a nie z rozsądku 

 i dla ciebie 

 nieodgadniona tajemnicza

skryta za parawanem najdłuższych na planecie włosów

dla ciebie optymistko w każdym czasie 

chichotko z wiersza Szymborskiej

dla ciebie cichutka bladowłosa i niebieskooka przyjaciółko 

 d l a  w a s   otwiera się nowy dzień

W plątaninie zdarzeń łatwo się poparzyć

błąd goni błąd

Przegoń błędy

nowa przestrzeń to przestrzeń twoich wyborów

zawierz jej ambitny chłopaku z daleka

 a ty bądź silniejszy niż cienie 

 ty zaś wyciągnij dłoń uwierz sobie

 krzyknij wrzaśnij zaśmiej się w głos przetwórz ciszę

 wykorzystaj dar skupiony aktorze przyszłego teatru

dobrnij do pokładów najdalej i najgłębiej

 Atlasie

 być niepowtarzalnym to niekoniecznie być siłaczem

każdy ma prawo do milczenia i niewiedzy

Nowa przestrzeń

jest i dla ciebie

o ile rozprawisz się z demonami zasad

i dla ciebie - nowicjuszu w świecie wartości

a ty wiedz

że kropla pewności siebie wydrąży skałę niepewności

jak dasz jej szansę

nastoletni chłopcze

jeśli poukładasz klocki nieco zmieniając ich kolejność

bingo

to będzie to

Układanka przypadków zwana losem

nieprzewidywalna i nieodgadniona

ma czasem moc zaskakiwania

walczący usilnie rzetelnie i wytrwale

o krok o siłę o miejsce

musi ze szczęściem zająć miejsce dwa razy na wozie

wbrew raz na a raz pod

fortuna nie jest kołem

zawierz sile ducha a nie ciała

chłopaku którego ciało zwodzi na manowce

wsłuchaj się w siebie i idź za głosem siły

nie oglądaj się zbyt wiele

chude lata nie trwają wiecznie 

i ty najwyższy z wysokich

przypadki strącają wysokich z piedestałów

ale i też na nie wynoszą

 podniesiona głowa

pozwala patrzeć wysoko i daleko

pamiętaj że nigdy z góry

ty poranny ptaku

 też lubisz konfiguracje przypadków

inwersje słów: nie ma lekcji oglądamy kończymy

rozmawiamy idziemy

drobna intryga

intryżka spuentowana uśmiechem

…  przypadek li to?

wreszcie ty chłopaku z czołówki 

odważny  skromny 

prawy i szlachetny

przypadki ciebie wzbogacają

bo wiesz

że bogactwo tkwi w człowieku

a nie odwrotnie

Słyszycie?

echo ostatniego dzwonka 

zagubiło się w szkolnych zakamarkach

ćwierćdźwięk zapadł się w ciszę wakacji

plecak zapakowany myślami

nerwy upięte w postronki

życiowe plany spisane i odwrócone

dla spełnienia

 proste słowa: nigdy i zawsze

nabierają właściwego znaczenia

w kontekście pamięci

Przyszłość to sztuka wyboru

prawo… lewo…

bez skosów kompromisów i złudzeń-

powtarzaj jak mantrę

do  z n u d z e n i a






DD
______________________________________________ 
